
Zadanie 2a.
Tu nie ma nic nadzwyczajnego. Na odcinku od 0 do 2 liczymy całkę:

F (x) =
x∫
0

1 dt = [t]x0 = x− 0 = x

UWAGA! Funkcja F(x) ma w tym wypadku sens pola pod wykresem funkcji f(t) - patrz czer-
wona linia w załączniku “wykres2.pdf”, to jest wykres f(t). Na poziomej osi jest w tym wypadku
“t”. Funkcja f(t) jest nieciągła w punkcie t = 2.

Natomiast funkcja F(x) “gromadzi” pole pod wykresem f(t). W miarę, gdy x rośnie od 0 do 2
funkcja F(x) rośnie liniowo od 0 do 2 (zielony wykres) - gromadzimy coraz więcej pola w miarę
wzrostu górnej granicy całkowania f(t). Gdy x = 2 funkcja F(x) = 2. To pole nie znika, dlatego
w następnym wzorze dodajemy “2” przed całką.

Na odcinku od 2 do 3 liczymy całkę jak niżej (zwróć uwagę na dolną granicę: jest ona równa 2,
bo bieżąca definicja f(t) obowiązuje od t = 2)

F (x) = 2 +
x∫
2

t dt = 2 +
[
t2

2

]x
2

= 2 +
x2

2
− 22

2
=
x2

2

Czyli funkcja F(x) ma ostatecznie postać:

F (x) =


x dla x ∈ [ 0; 2 >

x2

2
dla x ∈ [ 2; 3 ]

Funkcja ta jest oczywiście ciągła dla x = 2, ponieważ jeśli przesuniemy się o mały odcinek na
prawo od punktu x = 2 to - pomimo nieciągłości f(t) dodajemy tylko niewielkie pola (wąskie,
pionowe paski) do otrzymanego przedtem pola = 2.

Dziedzina funkcji F(x) to odcinek od 0 do 3, ten sam, co dziedzina funkcji f(t) gdyż górna
granica całkowania nie może znajdować się poza dziedziną całkowanej funkcji f(t).
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